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AYLAN* 
 
Na brzegu upragnionego raju 
morze ułożyło do snu 
ciało martwego chłopca. 
Maleńkie serce  
bez ciężaru grzechu 
nie było w stanie opaść na dno. 
 
Wzburzone wody,  
z pianą na ustach, 
oddały go Matce Ziemi. 
Fale, które go niosły, 
szumiały, by pochować go  
w bucikach,  
których nie zgubił  
w trakcie ostatniej drogi. 
Słońce odwróciło twarz, 
poranek rozświetlał 
jedynie blask flesza. 
 
Tak świat się dowiedział 
o czym śpiewał k(K)os. 
 
Teraz patrzę na moje śpiące dziecko 
osłonięte tetrową pieluszką 
przed ukąszeniem komara, 
zupełnie bose,  
 
i wciąż słyszę szum fal. 
 

*ekfraza poetycka do zdjęcia przedstawiającego Aylana Kurdi z dnia 02.09.2015 

 

MARTWA NATURA 

 
Byłeś dla mnie malarzem dusz 
A ja dla ciebie kobietą z płótna 



Której łaknąłeś jak uśmiechu Mony Lisy 
 
By ugasić pragnienie 
Konsumowaliśmy noc  
Na wiele niebanalnych sposobów 
 
Menu a la Paris 
Zamiast świec – księżyc  
Aperitif idealny 
Rozchodził się z żyłach  
Jak Pastis z Prowansji 
 
Skromna przystawka z bukietu konwalii 
Ich pach oszukiwał wszystkie moje zmysły 
 
Na pierwsze danie kilka kropel rosy  
Zebranych spod wierzby płaczącej po bezsennej nocy 
 
Twoim specjałem było opium w czterech odsłonach 
W słowach 
W dotyku 
W gestach 
W spojrzeniach 
 
Na deser tylko gorzki posmak pustki 
 
Ość w gardle 
Szpilka w sercu 
 
I przesyt wrażeń nieodpartych 
Że choć jeszcze oddycham 
To umarłam w środku 
 
 
 
NAJBARDZIEJ 
 
Lubię ubierać się w słowa,  
zakładać na siebie wyszukane wersy. 
Lubię przymierzać, w której metaforze 
bardziej mi do twarzy. 
I moje myśli lubię stroić w poezję 
skrojoną na miarę moich możliwości. 
 
Ale uczucie, kiedy wzrok twój sprawia,  
że mam ochotę zrzucić z siebie to wszystko 
lubię najbardziej.  


